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■: Papćtią nńs ’-ogr|iri5ci& śię' tylko .io  
<akcjiprzeci^kpmUhistOm, ale jc.d4.ym- ‘ 
ZŻama^ęm^chj^i.tp^prawić tsię także - 
\z  mfliejisYÓścią^^olskąl W Niemczach j 
^pozBiwia^fi orgspizaGje polskie £tio-- 
■ •Źlikflifśtif "'^bpigąĄfe-y- .Wystopienia;- ..z , 
'własiłą l i s ^ ‘wyborczą przy nadbho- - 
.dzących ;wyb6r‘̂ cfi do j^rlam i^itu, 
Rzeszy i ą^jmu pmskłcgo.. Qto . jak 

..jiię dowiaiiajesay,;-,t. ,zw. ‘. „mają re- 
forma1, wyborcza^- j^ca. « ehwalona.;: 
.zostanie ptzez :rżą4 Rząszj., będzie 
żawieraó póstil-nó^ienie, iZ-da igło- 
izeóia; okręgowej*;diSty 'wyborózej.; 
pot.f^ebila jfesfctednajmniej ‘ taka. ilość*.

:podpisów;; .która- odpowfada ilości'- 
głosów, potrzebnych do uzyskania 
jednego mandatu w okręgu. Ozna­
cza- to 50.000 dp sejmu pruskiego, 
a 60.000 de parlamentu Rzeszy. 
Wobec itak niezwykłego * krótkiego 

"terminu, w jakim wybory zostały 
rozpisane (1 miesiąc) wydaje się 
rzeczą nieprawdopodobną, ażeby or­
ganizacje polskie przy dzisiejszych 
specyfistycznych nastrojach, a z niemi 
nastawieniu władz niemieckich mo­
gły zadaeie to spełnić-. Trzeba bę-

>2e udało iłu: się; '„zli^ayjdóWać' 
; lak ów ; w ;j^iemcj:ech. :'v' /-• •■•*
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zan|e; zebrania.

"St^ońńięttW a Kaf©dov^óg^y. |»k k tó rym  
- poseł->proi ‘.Ry.ttóirslń • .{Wykosić nśfiąl 
t*e fę't%>t' ń iy  tem at*  o bet)iWd o,; jfóło żetfią

głos prof.-'Rybatskieitiu. • . .. -•
P. R^barski i polczął. ’ ‘wygłaszać 

swój feferat aż do chwili, gdy zaczął 
fałszywie i tendencyjnie omawiać 
posunięcia rządu na polu pomocy 
rolnictwa. W tej chwili zaczęły pa­
dać okrzyki: „Nieprawda, pan się 
mylia itd. Na krzyki te poczęli re­
agować zebrani członkowie Stron. 
Narodowego, aż w pewnej chwili 
doszło do bójki, w następstwie któ­
rej władze musiały zebranie rozwią-

*TPBf Wfi sfał-
. •' W a r  s z.a;w ó;- 4’̂ .  *Ń$we- Ół)urz©r‘
hie wśrod„:ludno9ci p^tskie^^ąa nSfniec-' 
kim’ Śląsku w^wołłłó ■-postępowanie 
władz administracyjnyćh w stosunku do 
gimnazjum polskiego w Bytomiu.. Re­
gencja zwróciła uwagę kierownictwu 
szkoły, że nie wolno używać nazwy 
gimnazjum, lecz tylko szkoła z językiem 
wykładowym polskim (!?).

W ten sposób władze niemieckie 
chcą podkreślić brak prawa publicznoś­
ci polskiej placówki oświatowej.

„Niech naród da nam czas 4 la ta ”
O d e z w a  w y b o r c z a  rządu Hitlera

Be r l i n ,  4. 2. Rząd Rzeszy wy­
dął odezwę do narodu niemieckiego, 
którą w środę o godzinie 22-giej na­
dano przez wszystkie niemieckie sta­
cje radjowe.

Odezwa „przypomina" na wstę-

waćsjłą-.ntrodu. Rząd:*yeźinie

pie, że upłynęło przeszło 14 lat „od • yesC ątt^ liW ef: Rząd bidzie ‘.strzegł 
.niMTMoin#»n Jni» ™ b-tAnrm .<£uijdąjmentów„ iłą -^toryćhnieszczęsnego dnia, w którym naród
niemiecki zaślepiony przez czynni.kf Tr  ̂ __ _ ____  __ ?_______
wewnętrzne i zewnętrzne zapomnia^ Swoją pębręnę chrzftęijafrstwo, 
o najwyższych dobrach niemieckief^; jakó podstawę ę nkszej - całej::; moral- 
przeszłości, o swym honorze i w"śSl • nój^i ifodifrnę^ji^o kom©d£ę!narszego 
ności i przytem wszystko stracił" Ib^^j^itiOipą^stwowego. ^Wznosząc

*<sję’̂ p<ł9ai3 '".stany * i klasy''?z^d.-przy­

wódcy narodu, przyrzec wobec Boga, 
własnego sumienia i narodu, że po­
wierzoną nam misję, jałco rząd na­
rodowy, wypełnimy zdecydowanie 
i wytrwale.

rlTP^kdzictwo, które obejmujemy

.Głębeko przekonani, że naród 
niemiecki w roku 1914 wyruszył;:ri^; 
wielką wojnę bez jakiejkolwiek ^ łą -  
snej-.winy (?) i pełen troski, by :̂ fćś- 
nićj zaatakowanej wolności państwa; 
-i byt Niemców, widzimy w 1<^$- 
kt*ry nas od listopada 1918 r^ku 
prześladuje, jedynie 4 wynik naszego 
wewnętrznego rozkładu. j}]

Nędza naszego narodu jest prze­
rażająca. ' >>'■' ■**'
; - Z niesłychanym naporem próbuje 
komunistyczna metoda obłędu zach- ' 
wiany i podkopany w swych podsta- 

.. wach naród ostatecznie zatruć i roz­
sadzić. 14 lat mąrksizmu zrujnowało 

ćNiemcy. Jeden .rok • • bolszewizińu
• zniszczyłby je. j-T
j . Tysiące rannych, niezliczona ilość 
zabitych, których "już dżisiaj w Niem.- 
ciech pochłonęła ta wojna domoWa, 
powinpy być błyskawicą, ostrzegającą 
przed burzą. W tych godzinach co­
raz większych, trosk o byt i przysz­
łość niemieckiego narodu, wzywh 
nas cżłonków partyj i związków na­
rodowych sędziwy wódz z wojny 
światowej, by jeszcze raz, jak ongiś, 
na frontach, obecnie w ojczyźnie

• walczyć pod jego, komendą w jed­
ności i wierności o^ratunek dla- Rzę-; 
szy. Wezwani tak przez sędziwego 
prezydenta Rzeszy chcemy, jako przy-

wiodzi^ z nerwu1 "naród d* iś vria do mo­
ści." ji^o Shępdówejfi pdpt^c^jój jed- 

l*" wy tuką j ąeydh -z v tego.; obo- 
Rząd chce #<5^śę ijlŁa, na- 

ęsźej7^I^lk;ihj- przeszłośoiTi dumę z 
inaśzej • tradycji zrobić^ótisii^ą- :wy- 
. "chdwani^ fijaśzęj tnłcrdzreźy/^ v- ;
:ż •dt>-»Rzą,d naę^doyy ęh,c< 1?ięlkie 
dz9|o. róor^ątii^cji^ąs^dąrógej r.z- 
szeóo. aęozwiązaSiprz$%. 'dwa
wigUtre.Jt^kttiie• plany.1 !• *•- ' ' [\

5v$£, k-iąguT4_-Jat 'mtrei .ąj^^^ębalió 
ctdD^ j^ietniedciego ,dd>źut?ó^nia.

ci^gu‘4 Ht^bezroti^cfć. i'jmó.si*' zo- 
stSfc",t3słatrcznie przezwyciężane,

--Z" iem gigantyc^eęp' '.zadąrtiem. 
sanacji naszego gospodarstwa - jjołą- 
cz.y. rząd zadanie i p rżeprĆTWadź:enie. 
SifHrącji Rzeszy krajójw--i'^mJn\pod- 
Waględem .tbchniczno.-^rnfniirt^acyj- 
ńtfr&pi podatkowym." podstaw 
tSgd; programu najerży^,zsggidóięnie 
smżby ochotniczej i., poetyk i‘;‘o s ad n i - 
cjiej." — Program ^^'lóśiry^aje rów- 
noo®eśpie najlepszą" g5yąr-ancjig, że 
liibiytiTe -się wszelkich el^śp$fy.men- 
tŚv#j które rooglybiy kżagritóać: naszej 
:w>l-tid^,T . * *j". ■
•►«-trIIśi: -Wh dziedzinie polityki.;zagra- 
ęićł^^  narodowy rżwidzi- swą

j ńajwyżsaą-fnisję w «a cho wąniij; p r a w 
i "do żyt i i",' a pVżez;-.to*do ...odzyskania

wolności naszego'" narodu. Wobec- 
tego, że rząd jest zdecydowany po-"' 
łożyć konieo.chaotycznym stosunkom . 
w Niemczech, będzie współpracował; 
z inpemi narodami, ^by , dążyć do 
państwa- rówUowarto&ióW-śgo, a w 
każdym. ,.razie.,opartelg^Jńa*'-równ,ych» 
.pr;ąwachy " "Wype^iifenie wielr; 
•kiego obowiązku polegarroą uzyska.!' 
ntń tego równouprair-nfęnia narodu- 
dlą utrzymani,ą-,i UTnoć;pi,ęnią pokoju/1 
którego świifl--1 potrzebuje 'tabećni^/;. 
bąrdziej,1 ńiżjkiedykpfyiek:przedtem...: 
Ghqcia’ż bar.dzo wi&ljcC JóSJ* nasza'; 
miłQść,.ido naszego.! •"W*;jłką ĵako nb-' 
sźądego naszą.* brkąńf-i- sypibdlu n.a-:, 
szejTwielkiej ,.przegj.ł^śći,’ :-będziemy:
s^p^śłiwi, ijeź.eli śł&iąj"-Tpriez*"'' 
ńihąerti.e swycl? zbrojeń-'nigdy więcej-' 
nii! zrobi Icóąrięczni^JpowięTcśzjępią! 
naszej siły..'obfonudj."- «. < T

; Jeśli-jednak Niemcy mają" wylcćfe.-: 
nąóTplan ^Ó^yczrfejM gospodarczej'1 
odGudowy-i-sumienhię wypełń i c swe", 
zobó.wiązańia!: wptjigc,. "żagrAn-icy, .-'koT 
niecznym ję>t /ćzyń;• decydujący-;^ 
Pirzę^ryci 1‘żeme ; T-komuciśtyczne^ó 
rozkładu,-.. v-.j Zdeę^dęwapi. i " wtćrdr. 
sWej przysiędze etidemy."teraz, wobec'.} 
niezdolnośęic.®bec$ego Rejctistagii^tę" 
pri^cg.,potfragó f  pśz^.skaćfłnaródćiiię- 
mi-acki dła • źadąń,".1.które. rep"reze.ółKJ*'
j e ^ V .r  . * * TT-T •*•••' >

.'.•'Prezydent Rzeszy ,geherał-J 
marszałek; Hindenbiirg powołał- 

.tym.-iozkszem,-:^yśmy'’. gfZczJ ęłsźą,* 
jedność" d#li naroddwii-piÓł*hość tpbŚŚf-.

" niesienia się. • ęb'6.c:d^!.nieęh.ńlirófd;- 
: da'; nam ćźas 4 rląt,f1-» ;potem• liieątó:, 
nas.-śądztA/  • ’ " ''

<pby Wszechmocny. Bóg prąc^iij:. 
błogóeławjł, ponieważ nie chęi^to^ 
walęzyć *dla siekfef. ale dla Niąrijięc";;

'©dezi^i pojpreał- /.A^olf :•-Hitler* 
i wszyscy’członkró-wie-' g a b i n e t u ; * ’

•W . .iwtąz6u->z".,^ti|iy^.łp.:5ńfbasW- 
\ do^l Patki.'Xy! Waśzycgtoti.ieĆdowia- 
\ diy|myysię.-jc.żę p,*iPa!tófr^Tbiył" wo>
> bęĆy St*pójy...Z;jedn9ćżpny):Erpęytoe*<> 
; rójJfeaj tii vdekiąr» cj& ty dłu-
! gde^, wpje.nnyęh.N Par

te&Tmi#* iożnaj mińł fką^dwi ^Stanów 
Z^idńofżpky.c^",^ ż’e; d1^qregumr.an(e 
pĄiąz, ■ " Ą ^łśk^Ml,e^toś"ćj<-^r ter-. 
minie • vń|4: ńatleźy ' rcwuttfjeć -jśko u-_ ii1''1*-;-. .Dxh.l.t«a,

dâ ąfc - iłpvf4d "• swej - dopręj woli ure- 
gUltiwa^fa1 ^ąl.eźnóści, miał' .ząmiar 
uregulować; również" należności z ty­
tułu4 narosłych procentów bez dys­
kusji. Otóż z rozmów przeprowa­
dzonych przez p. Patka w Waszyng­
tonie, należy wnioskować, żedyskusja 
w sprawie tych odsetek pomiędzy 
rządem Stanów Zjednoczonych a 
rządem polskim zostanie w przyszłości 
otwarta.

Należy też przypuszczać, że w 
czasie pobytu p. Patka w Waszyng­
tonie zostało zadecydowane, w jakiej 
formie się to stanie. Najprawdopo­
dobniejszym wydaje się, że do Sta­
nów Zjedn. wyjadzie specjalna ko­
misja z ramienia rządu polskiego, 
która na miejscu będzie pertrakto­
wać z rządem Stanów Zjedn. Skład 
tej komisji narazić nie jest jeszcze 
ustalony, a’ nastąpi to w najbliższej 

• przyszłości w czasie potiytu p. Patka 
w Warszawie. Nie jest - również 
wykluczone, że ambasador ;f*atok 
skorzysta ^obecnie, z urlopu, którego 

;ńie wyzyskał po o p u s^c z e n fu ̂ st aą o - 
wiska ty Moskwie wsklitfek-nagłego 

. wyjazdu do Waszyngtonu. "P. P-ft^k 
"powróci na swoją nową placówk^.-:, 
.prawdopodobnie jeszcze przed objęr 
. ciem władzy przez nowowybraneg©:. 
..prezydenta- S.tanpw Zjednoczonych.;14
'g*BF~gj.aTO-3!gjj!?-— 1 W-u . VUi*L-i

W arszaw ą!' ,'SpjĄW.a hOp^fowa 
.'między !pps.„riijr.. ̂ hiaSą".* (BB)’, a pos 
płk. Ardsż"ęwski"iE^h; "^ar.J ̂ została'ząs 
łatwioną honorowo, dii’ obuiśtHoa. .- ̂ 6‘e- . 
i  ebinka -‘złóżył"' '8ś Wiad^en.fe^żS^ż.awi: - 

zarzut, jakoby sńoKśi^wo. Ń'ato-;: o'. 
.rdówe miało wtoac' odeźW""6t. ..Sraiei=BT

"• Pos. "Arciszewski; wobec -óŚĄjiiŁcł^aJ 
•':nia pos.. - Tebinki^odyęłył słowo, -które? 
•rzucił po‘d jęgo__ a#eaem.!! -Zastępcy oljd 
";strpn biorąc' ' p.o^ńięponą ąt-
•jtńośferę4 na komt^jr -Gą̂ żpt4iyoj:‘. S.ejcfu,
• fiłzyjęli ,pó wyZ^ędo^iąti^eiiiei za: ’ wy> T
* fiferczające dladaóńloęoWę^ dla Obu! s^ón
gljkwidowania^sprk^y.' }• ?

i .C i e s zyen, ; 4/"2.: inoęy. ze
śrddy na czwartek- w rmieśzjiąniu sę-

mićjsz karu ty  .^^8.. M  •*"' -
3łj liyłee^kg,

. . . .  -Uktfłd: Mtje. <
..Ostrawy):- -• ,Ppię!d?y; eczką -a sę-

, lee*ko dobył; ęe.wolw<?ęu j, .wystrzelił 
Vffkakrotnie!!l,w^kierurrku . sędziego, 

^raniąc go śmiertelnie.W-^ŁbżuĆlr.;;" po 
".przewiezieniu :.do śzpĵ alft-.tir.*- Dpdca, 
"mfmo natychmiśstowć"j©pbn4oji żłtarł.

• • • : ;  -  . i  • C* ' ... .-.

K ■Tr
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Tygodniowy przegląd polityczny i gospodarczy
W sobotę, dnia 28-go stocznia, 

równocześnie w stolicach dwóch wiel­
kich państw europejskich — Francji 
i Niemiec wybuchły przesilenia rzą­
dowe.

Pomijając Niemcy, gdzie przesi­
lenie rządowe miało specyficzne po­
wody i zakończyło się powołaniem 
na stanowisko kanclerza Adolfa Hi­
tlera (co nie oznacza, zresztą, objęcia 
rządów przez socjalistów narodo­
wych) — zaznaczyć należy, że rozwój 
stosunków wewnętrznych we Francji 
nasuwa głębokie refleksje, które i dla 
nas nie są bez znaczenia.

Rząd Paul-Boncoura obalony zo­
stał przez ten sam kartel lewicowy, 
który go powołał. Obalony został 
w warunkach, wykazujących parade- 
ksalność stosunków parlamentarnych: 
w ciągu jednej nocy ten sam rząd 
od tegoż parlamentu pięciokrotnie 
uzyskał votum ufności, by wreszcie 
„położyć się“ przy szóstem głoso­
waniu. To znaczy, że zaufanie, jakie 
żywią partje do wyłonionego przez 
się rządu, oblicza się już nie na mie­
siące, nie na dnie nawet, ale — na 
godziny. Ta sama partja, która miała 
zaufanie do rządu Paul-Boncoura o 
godz. 3-ej rano, nie miała go już o 
godz. 6-ej rano. Czy w takich wa­
runkach może istnieć i pracować ja­
kikolwiek rząd, łatwo chyba odpo­
wiedzieć.

To też groźny wyraz „anarchja" 
pojawia się coraz częściej na szpal­
tach prasy francuskiej i w ustach od­
powiedzialnych mężów stanu. Znany 
poseł Franclin - de - Bouillon mówi 
wręcz, że polityka partyjna likwiduje 
znaczenie Francji nazewnątrz i czyni 
ją bezsilną nawewnątrz. Nawet or­
gany prasy angielskiej, bardziej ży­
czliwie dla Francji wskazują, że ko­
niecznością jest dla niej utworzenie 
rządu, niezależnego od gry partyjnej 
czynników parlamentarnych.

Przesilenie obecne będzie koszto­
wało Francję drogo: każda godzina 
jego trwania, jak obliczono, powiększa 
deficyt budżetowy o miljon franków. 
Od środy 1-go lutego Francja pozo-

Uznanie dla naszej M a i t i i i
Klub Sportowy „Nielba" przesłał 

redakcji naszej następujące pismo: 
Szanowna Redakcja

„Głosu Wągrowieckiego" 
w W ą g r o w c u  

ul. Kościuszki.
Walne zebranie Klubu Sporto­

wego „Nielba" w dniu 29 stycznia 
1933 r. wyraża najszczersze podzię­
kowanie za przychylne stanowisko 
zajmowane wobec naszego klubu 
w roku 1932.

Z a r z ą d :
J. Połczyński F. Szydłowski

sekretarz. prezes.

stała bez budżetu, gdyż parlament 
uchwalił prowizorjum budżetowe tyl­
ko na styczeń.

Bogata, przez nikogo niezagrożona 
Francja zapłaci ciężkiemi ofiarami 
materjalnemi i raoralnemi za kult 
dla idei „czystego parlamentaryzmu".

• Polska w żadnym razie na taki 
zbytek nie mogłaby sobie pozwolić, 
musiałaby zapłacić za to swą nie­
podległością.

Wypadki, których obecnie jesteś­
my świadkami we Francji, dają nam

Nie docenia się należycie zgubnej 
roli, jaką w życiu jednostek i rodzin 
i całych społeczeństw odgrywa al­
koholizm. Pijącemu obiecuje alko­
hol radość i zapomnienie w troskach, 
a nawet siłę do pracy, a w rzeczy­
wistości jest to chwilowa ułuda. 
Radość alkoholowa jest nienaturalna, 
bo częściowo lub zupełnie nieświa­
doma, kończy się raczej swawolą, 
niż godziwą rozrywką. Troski na 
chwilę tylko usuwają się w niepa­
mięć, nazajutrz atoli wracają, raczej 
z tem większem napięciem. Siły 
do pracy, podsycane alkoholem w 
chwili znużenia, do reszty giną i wy­
rażają się w tem dotkliwszem wy­
czerpaniu całego organizmu. Jeśli 
zaś chodzi o szczęście rodzinne, to 
przypominać nawet nie potrzeba, iż 
alkohol ognisko domowe potrafi 
zmienić w istne piekło dla nieszczę- 
liwychżon alkoholików orazwgniazdo 
krzywdy i zgorszenia dla dzieci. — 
Społeczeństwo zaś tem łatwiej zro­
zumie, iż alkoholizm przenigdy uwa­
żać nie można za dobroczyńcę pań­
stwa, chociażby nawet połowę bu­
dżetu państwa pokrywał zysk mo­
nopolu spirytusowego. Zbyt wyraźną 
zgubną rolę odgrywa ta plaga spo­
łeczna przy chorobach umysłowych, 
przy przestępczości i rozpuście, przy 
nieszczęściach komunikacyjnych i ka­
tastrofach gospodarczych, aby każdy 
jako tako krytycznie myślący nie 
widział zgubnej roli trunków w prze­
szłości i teraźniejszości narodu na-

W środę, dnia 1 bm. w związku 
z uroczystościami imieninowemi Pa­
na Prezydenta R. P. prof. dr. Moś­
cickiego, miasto nasze przybrało od­
świętną szatę. Szereg gmachów 
państwowych i prywatnych udeko­
rowano. flagami o barwach narodo­
wych.

Obchód w Państw. Gimnazjum
Na intencję Dostojnego Soleni­

zanta, którego osoba, jako Obywate-

jeszcze jeden dowód, jak zbawień" 
nym dla Polski był przewrót majo" 
wy, który dał Polsce stabilizację sto" 
smaków wewnętrznych, tak koniecz" 
ną ze względu na przeżywany o" 
bactiie światowy kryzys gospodarczy, 
no i na coraz głośniej wypowiadane 
zamiary naszych sąsiadów 'zachod­
nich.

Kanclerstwo Adolfa Hitlera w 
Niemczech jeszcze' bardziej dobitnie 
podkreśla konieczność trwałości rzą­
dów w. Polsce.

szego. To też niechaj tegoroczny 
Tydzień Propagandy Trzeźwości 
stanowi nową i silną pobudkę, aby 
każdy prawy obywatel w jakiejkol­
wiek formie poparł dążenia naszego 
ruchu przeciwalkoholowego. Polska 
Liga Przeciwalkoholowa w Poznaniu 
(Aleje Marcinkowskiego 26) powita 
z radością każdego Polaka - chrześ­
cijanina, który zobowiąże się conaj- 
mniej do składki kwartalnej 1,50 zł, 
co już uprawnia do odbioru bezpła­
tnego organu Ligi miesięcznika pt. 
„Swit“. Związek Nauczycieli Ab­
stynentów pragnie zjednoczyć wszy­
stkich katolików . wychowawców, 
którzy słowem i przykładem gotowi 
są szerzyć ideę abstynencką. (Składka 
kwartalna 1,10 zł z Świtem). Polski 
Związek Księży Abstynentów po­
wita z szczerą radością każdego ka­
płana katolickiego, który ze wzglę­
dów duszpastersko - społecznych lub 
ascetycznych wybierze broń absty­
nencji, by nią tem skuteczniej siebie 
lub drugich uchronić od jakichkol­
wiek przykrości lub niewłaściwości. 
Wreszcie każdy Polak z jakiegokol­
wiek stanu znajdzie przy dobrej 
woli warsztat pracy dla idei trzeź­
wości albo w Katolickim Związku 
Abstynentów (składka 50 gr. mieś.) 
albo w parafjalnem bractwie wstrze­
mięźliwości (składka dobrowolna). 
Bliższych informacyj udzieli chętnie: 
Sekretarjat gen. Polskiej Ligi Prze­
ciwalkoholowej w Poznaniu, Al. Mar­
cinkowskiego 26.

la i Głowy Państwa łączy się z głę­
boką czcią całego Narodu — odpra­
wiona została o godz. 9-tej rano w 
kościele poklasztornym Msza św., 
którą odprawił ks. prefekt Michał- 
kiewicz. Podczas Mszy św. śpiew; ł 
chór gimnazjalny.

Skromny, lecz z serca płynący 
poranek w auli gimnazjalnej, rozpo­
czął chór gimnaz. odśpiewaniem 
„Gaudę Mater Polonia", następnie 
p. dyr. Dubas wygłosił okolicznościo-

Bo walki z oszustem społecznym

W ą g ro w iec  w  dniu Imienin
Pana Prezydenta Rzplitej

EBOAR WALLACE 53

O złowie/c, /cfóry /cu pił J2ondyn
PPWIEŚĆ

(Ciąg dalszy)

Dokładnie rozejrzał się po piwnicy. 
Młody człowiek mógł się oswobodzić 
i skryć gdzieś w kącie. Poszukiwania 
nie dały żadnego wyniku. Piwnica była 
za mała, by się ktoś mógł w niej skryć 
bezpiecznie. Poprostu, nie było gdzie.

Podszedł do fotela, zauważył coś 
dziwnego na ziemi. Przystanął, by się 
przyjrzeć dokładnie

W pierwszej chwili pomyślał, że wię­
zień dobrał się do wina i rozlał trochę 
na ziemię. Światło nie padało dość 
mocno na miejsce, nachylił się więc 
i przyjrzał się plamie zbliska.

Zerwał się z okrzykiem, bo to, czem 
spryskana była podłoga — było krwią 1

Zwolna wszedł na górę: był zasapany 
i mocno przerażony. Kto otworzył drzwi 
piwnicy i oswobodził więźnia ? Czyja 
to krew mogła być na podłodze i na 
fotelu?

— Co się stało ? — spytał Leete, 
gdy przyjaciel jego wrócił do salki ja­
dalnej.

— Głupstwo, — wyjąkał Zeberliew. 
Drżał cały, gdyż po raz drugi w ciągu 
tego dnia śmierć zajrzała mu w oczy.

— Poczęstowałem go likierem, i on..- 
stracił przytomność, — tłumaczył się 
chaotycznie.

— Narkotyk, co? — spytał Leete 
tonem oskarżyciela.

— Nie, nie 1 Poprostu likier był dla 
niego za mocny, — zaprotestował Her­
man... — Chcąc sobie zażartować z nie­
go, przeniosłem go do piwnicy i uwią­
załem do fotela. Przysięgam ci, Leete, 
że nie miałem żadnych złych zamiarów. — 
Pójdź i zobacz!

Zeszli razem na dół. Leete spoglą­
dał w milczeniu na fotel.

— A to co na podłodze ? — spytał.
— Krew, — powiedział Herman.
Leete zadrżał i cofnął się ku drzwiom.
— Nie chcę być wplątany w tę hi- 

storję, — powiedział.
— Ależ przysięgam ci! — oburzał 

się Herman. — Nie wiem o niczem. 
Zostawiłem go tu dziś rano.

— Nie chcę o niczem słyszeć, — 
protestował Leete, czyniąc dtonią znak 
protestu. — Nic z tem nie mam wspól­
nego, nie wiem o niczem. Naj katego­
ryczniej oświadczam, że nie życzę sobie,

żeby wciągano mnie w sprawy tego ro­
dzaju. Do widzenia! — rzucił spiesznie, 
kierując się z mało dostojnym pośpie­
chem ku schodom.

Herman pozostał sam w domu.
— Wielki Boże! — wyszeptał. — 

Pomyślą, że to moja sprawka! Policja 
zjawi się tu, zrobią rewizję. Trzeba 
zmyć te plamy.

Z gorączkowym pośpiechem pochwy­
cił fotel i wyniósł go na górę. Obmył 
jak najstaranniej ciepłą wodą plamę na 
kosztownym brokacie, i postawił fotel 
przy piecyku gazowym dla obsuszenia. 
Pilno mu było. Lada chwila mógą się 
zjawić przedstawiciele władzy.

Z trudnością odnalazł w kuchni ku­
beł i ścierkę, i z te mi przyborami ze­
szedł ponownie do piwnicy, by tam jak 
najstaranniej zmyć wszelkie pozostałe 
ślady tragedji.

Któż mógł go stąd wyswobodzić? 
Któżby, ułatwiając więźniowi ucieczkę, 
zadał mu *ranę? Przypuśćmy, że był 
tu ów anarchista, ów człowiek, któremu 
powierzył wydobycie tajemnicy kasy o- 
gniotrwałej od Elsie Marion ? Może on 
wkradł się tu i odszukał więźnia. Może 
już i policja tu była, ale w takim razie, 
dlaczego miałaby dom opuścić ?

W gorączkowym niepokoju przecha­
dzał się tam i zpowrotem po gabinecie, 
oczekując nieuniknionej katastrofy. Wie­
czór nadszedł, ale policji nie było ani

we przemówienie, poświęcone życiu 
i działalności Dostojnego Solenizan­
ta. Z kolei odśpiewał chór gimna­
zjalny udatnie „Toast" — Noskow­
skiego. Uczeń Wyrębek z werwą 
wygłosił deklamację pt. „W hoł­
dzie Prezydentowi". Uczeń Julski 
przy akompanjamencie fortepianiu 
wykonał solo skrzypcowe pt. „Le­
genda" — Wieniawskiego. Wyko­
nanie było bez zarzutu.

Skromny poranek zakończono 
wspólnym odśpiewaniem hymnu pań­
stwowego.

W obchodzie, jak i w czasie 
Mszy św. brali udział przedstawicie­
le władz i urzędów z p. referenda­
rzem Andrzejewskim^ na czele.

W Państwowem Seminarjum Naucz.
Obchód rozpoczęła znana na na- 

szem terenie orkiestra sem. odegia- 
niem Marsza Poznańczyk, pod batu­
tą p. prof. Zielińskiego, następnie 
chór odśpiewał „Jubilate" — Beet- 
hovena. Z kolei przemówienie oko­
licznościowe, ilustrujące życie i pra­
ce Dostojnego Solenizanta, wygłosił 
p. prof. Nożyński. Następnie chór 
odśpiewał nader udatnie „Polonez 
wiwatowy" — Wrońskiego. Z kolei 
orkiestra odegrała utwór muzyczny 
pt. „Gawott" — Glucka. Dalej na­
stąpiło solo sprzypcowe „Preudini 
tece" — Yaccai i wreszcie orkiestra 
odegrała fantazję z opery „Halka" 
— Moniuszki - Sternalskiego.

Uroczysty obchód zakończono 
odśpiewaniem hymnu narodowego.

Podobne oroczystości odbyły się 
i w innych szkołach. Referaty po­
święcone działalności i życiu Pana 
Prezydenta wygłosili pp. nauczyciele.

Składanie życzeń
O godz. 12-tej w gmachu Sta­

rostwa w im. około 50-ciu zebra­
nych przedstawicieli władz, urzędów, 
organizacyj i naszego przedstawicie­
la, złożył na ręce p. starosty dr. 
Rościszewskiego serdeczne życzenia 
dla Dostojnego Solenizanta, naczel­
nik Sądu p. sędzia Jastrzębski.

KRONIKA
K A L E N D A R Z Y K

Niedziela, 5 lutego. Agaty p. m.
Wsehód słeńca g. 7,10. Zachód g. 16,28 
Wschód księżyca g. 11,12. Zachód g. 4,37 
Poniedziałek, 6 lutego. Doroty, T y tasa  
W sehód słońca g. 7,08. Zachód g. 16,30 
Wschód księżyca g. 12,02. Zachód $. 5,36

W ągrowiec
Z kursu powiatowego rolniczego

W. T. K. R. W dniu 31 stycznia
br. odbył się w Wągrowcu w sali 
p. Rossy jednodniowy kurs rolniczy 
urządzony przez WTKR., wespół 
z Izbą Rolniczą, na który przybyło

śladu. Poczuł dojmujący głód, nic nie 
miał w ustach od śniadania. Przebrał 
się szybko i pośpieszył do Carltonu. Zje 
obiad w barze podziemnym, tam przy­
najmniej można się odosobnić. Obok, 
za przepierzeniem jakaś wesoła gromadka 
osób siedziała za stołem. Zanadto był 
głodny, by słuchać ich rozmowy, ale gdy 
trochę zaspokoił swój wilczy apetyt, za­
czął interesować się życiem i jego prze­
jawami. Śmiech rozbrzmiewał głośno 
i drażnił go w obecnym stanie zdener­
wowania, w jakim się znajdował. Wy­
dało mu się nagle, że usłyszał swoje 
nazwisko. Przechylił się ku przepie­
rzenia, nasłuchując. Usłyszał głos, któ­
rego nie znał.

— Oczywiście, to dość nieładnie, ale 
musiałem to zrobić, proszę panią.

Herman zmarszczył brwi. Kto to 
mógł być?

— Było to artystyczne wykończe­
nie, podyktowane przez samą sytuację. 
Czerwony atrament i dziecka nie zmyli, 
ale byłem pewny, źe pan Zeberliew da 
się w błąd wprowadzić. To też, gdy 
uwolniłem pana Bray...

Herman zerwał się i wystąpił tak, 
by móc dojrzeć siedzące za tamtym sto­
likiem osoby. Poznał swoją siostrę. 
Obok niej siedział jakiś jegomość, któ­
rego twarz skądś sobie przypomniał, a 
po drugiej stronie Gordon Bray we 
własnej osobie. C. d. n.
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około 409 osób z wszystkich Kółek 
Rolniczych naszego powiatu. O g.
10-tej rozpoczął się kurs, który o- 
tworzył prezes powiatowy WTKR. 
p. kpt. rez. Bartsch, przy udziale 
sekr. pow. p. Tylewskiego, witając 
przybyłych prelegentów pp. Szczę­
snego Jaxa-Bykowskiego, kier. pra­
sowego Wielkopolskiej Izby Rol­
niczej, p. inżyniera St. Połowicza, 
dyr. 3-sera. Szkoły Rolniczej w 
Środzie, asesora starostwa p. Drąż- 
kiewicza i wszystkich przybyłych u- 
czestników.

Referat na temat „Państwo a kry­
zys produkcji wiejskiej" wygłosił p. 
Szczęsny Jaxa-Bykowski. W dy­
skusji nad referatem przemawiali 
prezes pow. Bartsch, o systemie po­
datkowym i zaprowadzeniu Komisyj 
Szacunkowych Okręgowych i płac 
robotników rolnych, Drogowski w 
sprawie „ Poradnika Gospodarskiego", 
Kapsa o przechodzeniu ziemi pol­
skiej w obce ręce i o obniżeniu 
procentów, p. Kowaliński w sprawie 
Kas Chorych, o zniżce cen kartelo­
wych i walce z kartelami, p. Kruś 
w sprawie emerytów. Po skończo­
nej dyskusji dawał stosowne wyjaś­
nienia prelegent. Drugi referat o 
produkcji rolniczej wygłosił dyr. 
Szkoły Rolniczej w Środzie, p. inż. 
Stan. Połowicz. Referat był bardzo 
treściwy i aktualny, którego zebrani 
z zainteresowaniem wysłuchali i nie 
szczędzili prelegentowi oklasków. 
W dyskusji nad tymże referatem 
zabierali głos pp. Bartsch, Dobrzy- 
kowski, Kapsa, Dereziński Ign., To- 
rzewski Jan II, Wróblewski i inni. 
Referaty i dyskusje trwały do godz.
14- tej, poczem nastąpiła przerwa
15- minutowa. Następnie wygłosił 
asesor starostwa p. Drąźkiewicz re­
ferat w sprawie biura powiatowego 
do spraw finansowo - rolnych oraz 
Urzędu Rozjemczego. W dyskusji 
nad tymże referatem przemawiali 
sekr. pow. WTKR. p. Tylewski, 
pp. Sommerfeld, Zjawiński, Kapsa, 
Kędziora i inni. Wyjaśnienia dawali 
p. Drąźkiewicz i prez. pow. p. Bartsch. 
Następnie odczytał prezes okólnik 
Starostwa w sprawie popierania bu­
downictwa wiejskiego całkowicie o- 
gniotrwałego. Urząd Wojewódzki 
postanowił zorganizować w czasie 
od 7 lutego do 30 maja br. włącznie 
cykl odczytów i kursów budownic­
twa betonowego.

W powiecie tut. odbędąsię wspom­
niane kursy w nast. miejscowościach: 
w Mieścisku dla obwodu Mieściska 
dnia 31 marca, w Skokach 1 kwie­
tnia, w Wągrowcu dla obwodu Wą­
growca, Gołańcz, Damasławek iŁekno 
dn. 2 kwietnia br. Prezes pow. za­
lecał, aby członkowie jaknajliczniej 
wzięli udział w tych kursach.

Na zakończenie podziękował pre­
zes pow. pp. prelegentom za ich re­
feraty, oraz wszystkim członkom za 
tak liczne przybycie i wysłuchanie 
referatów. Pochwaleniem Pana Boga 
zamknął prezes kurs o godz. 16-tej.

Karambol samochodowy. W pią­
tek przed południem przy zbiegu 
ulicy Pocztowej i Kolejowej zderzy­
ły się samochody kupca p. Wam- 
beka z Rogoźna i p. Narożnego 
z Wągrowca. Zderzenie na szczęś­
cie było lekkie i szkody powstałe 
są bardzo małe.

List pochwalny z nagrodą pie­
niężną otrzymał p. Stanisław Sza­
rek z Wągrowca od Dowództwa 
Okręgu Korpusu Nr. VII Szefostwa 
Inżynierji za chlubne z dobremi 
wynikami loty Gołębi Pocztowych 
w roku 1932. Konkurencja była 
bardzo silna, gdyż na całą Wlkp. 
puszczano na loty tysiące Gołębi 
Pocztowych. Jak z powyższego 
wynika, gołębie p. Szarka dobrze 
się spisały.

Następnie za loty Goł. Poczt, 
młodych w roku 1932 od Towarzy­
stwa „Dobry Lot" z Rogoźna, otrzy­
mał miejsca: I-sze miejsce za lot 
na przestrzeni 75 kim, I-sze miejsce 
za lot na przestrzeni 100 kim, I i II 
miejsce za lot na przestrzeni 250 
kim.

Za powyższe loty otrzymał p. 
Szarek dyplomy i nagrody pienięż­
ne. Trzeba zaznaczyć, że konkuren­
cja była silna, gdyż na przeszło 200 
sztuk gołębi, gołębie p. Szarka za-

W czwartek, dnia 2 bm. odbyło 
się w sali p. Zjawińskiego roczne 
walne zebranie Zw. b. Czwartaków 
(58 p. p.) przy udziale około 100 ze­
branych.

Obrady zagaił prezes Związku p. 
Biedrzyński, witając prezesa Zarządu 
Głównego p. kpt. Bartscha, pp. Sko- 
tarczaka, Tylczyńskiego, Trybulskie- 
go i przedstawicieli prasy.

Na przewedniczącego zebrania 
powołano p. Skotarczaka, na sekre­
tarza p. Tylczyńskiego, na ławników 
pp. Szudzińskiego i Paszkiewicza.

Przewodniczący zwrócił uwagę 
na nasze miasto jako kolebkę 1 ba- 
taljonu 4-go pułku i zachęcał do jed­
noczenia się pod sztandarem luzem 
chodzących czwartaków, gdyż nasz 
zachodni sąsiad czeka tylko chwili, 
by napaść na nasze ziemie. W końcu 
odczytał telegram wysłany do pre­
zesa honorowego p. płk. Chilewskiego, 
który obecnie choruje, z życzeniem 
szybkiego powrotu do zdrowia.

Na członków przyjęto pp. Przy­
była Antoniego, por. Rutkowskiego, 
Mendelskiego, Andrzejewskiego,Miel­
carka, Napruszewskiego, Przykuc­
kiego, Tranaowskiego, Jaroszyńskie­
go i Nowaka.

Z kolei przyjęto do wiadomości 
sprawozdania zarządu. W ciągu roku 
sprawozdawczego odbyło się zebrań 
— 1 roczne walne, 3 plenarne i 6 
zarządu. Koło brało udział w zjeź­
dzić Czwartaków w Poznaniu, w apelu 
Czwartaków w Gnieźnie, w zeszło­
rocznych manewrach pod Skokami 
i we wszystkich uroczystościach 
państwowych. Przechodząc do stanu

W ubiegłą niedzielę odbyło się 
pod przewodnictwem dyrektora Stów. 
ks. prób. Tylewskiego walne zebra­
nie Stów. Pań . św. Wincentego 
a Paulo w lokalu p. Menela. Do 
pióra powołano p. Jarmużową.

Po odczytanych sprawozdaniach 
członkiń Zarządu z całorocznej ich 
działalności, ukonstytuował się nowy 
zarząd w skład którego weszły pp.

jęły czołowe miejsca. Jak z powyż­
szego widzimy gołębie pocztowe p. 
Szarka mają dobrą szkołę i tresurę, 
gdyż z roku na rok polepszają swe 
wyniki.

Sprostowanie. W sprawozdaniu 
z zebrania Zw. Weteranów Powst. 
Nar. w ub. numerze winno być: ko­
munikaty i wewnętrzne sprawy Zw. 
przyjęto do wiadomości.

Podziękowanie. Kierownictwo 
3 druż. harcerskiej dziękuje serdecz­
nie Tym Wszystkim, którzy w jaki­
kolwiek sposób poparli urządzoną 
czwartkową imprezę „Szopkę kra­
kowską". Czuwaj.

Kino Metropolis wyświetla w nie­
dzielę, dnia 5 bm. o godz. 2,30, 5 i 8 
wieczorem 24 akt. program. 1) Ulu­
bieniec publiczności, słynny Harry Peel 
w najsensacyjniejszym dramacie p. t. 
„ZEMSTA SZALEŃCA61 — dramat sen­
sacyjny w 12 aktach. 2) „NIESZCZĘ­
ŚLIWE KOBIETY" — dramat w 12 
wielkich aktach, osnuty na tle powieści 
„Dziewczęta, których poślubiać nie na­
leży66. Dla młodzieży i dzieci przed­
stawienie o godzinie 2,30 po południu. 
Wstęp 30 i 50 gr. O godz. 2,30 tylko 
program 1 i wkładka.

Szopka krakowska. Staraniem 
3 druż. harcerskiej odegrano dla 
dzieci i młodzieży widowisko jaseł­
kowe (kukiełkowe). Na program 
złożyły się: 1) Przemówienie wstęp-

kasy stwierdzono saldo na rok bież. 
24,48 zł. Na wniosek komisji rewi­
zyjnej udzielono ustępującemu zarzą­
dowi pokwitowanie.

Dotychczasowemu prezesowi, za 
jego wydajną pracę dla Koła, wyra­
żono uznanie przez powstanie.

Bojowe wystąpienie (nieczłonka) 
Okoniewskiego, nie zdołało rzeczo­
wych obrad zahamować i przystą­
piono do wyboru nowych władz Koła.

Jako pierwsza kandydatura na 
prezesa padła na p. Biedrzyńskiego, 
który zrzekł się, ponieważ jest też 
prezesem w Weteranach.

W skład zarządu weszli pp. por. 
Rutkowski jako prezes, zaś Polcyn 
Kaz., Piechowiak Stefan, Martyńaki 
Fr., Ziółkowski Stan., Nowak An­
toni i Strzelecki Szczepan, jako reszta 
członków zarządu, którzy między 
sobą podzielą się funkcjami.

Komisję rewizyjną tworzą pp .: 
Jaroszyński Czesław, Leda Stan. 
i Krzyżanowski Stan.

Wniosek b. zarządu o skreślenie 
niezamożnym członkom zalegających 
składek za rok 1930 przyjęto.

P. Trybulski z Poznania mówił 
dłużej o zawiązaniu się Związku b. 
Czwartaków i o pracy poszczególnych 
Kół.

W roku bieżącym apel b. Czwar­
taków ma się odbyć w Wągrowcu.

W wolnych głosach przemawiali 
pp. Polcyn, Hoffmana, Wrombel, 
Biedrzyński, Urban i inni.

Wkońcu wnoszono okrzyki na 
cześć pp. kpt. Bartscha, Skotarczaka 
Rutkowskiego i gości.

Menclowa — prezesowa, Zelazkowa 
— zast. prezesowej, Jarmużowa — 
sekretarka, Kowalińska — skarbni­
czka, Kaczorowa — zast. sekr. i skrb., 
Mnichowska Leokadja, Wybieralska 
i Danelowa — komisja rewizyjna.

Na rzecz biednych, będących pod 
opieką Stów. uchwalono wyasygno­
wać kilkadziesiąt złotych.

ne: O historji jasełek kukiełkowych 
dh. Brzeziński, 2) Wiązanka kolend 
(orkiestra) i 3) Kolendy polskie (chór) 
pod batutą p. prof. Zielińskiego, 
4) W noc gwiazdkową (deklamacja) 
zuch Sowisło, 5) Ryczy wół, scena 
dialogiczna z Pastorałki Schillera, 
6) Szopka kukiełkowa (2 akty).

Całość wypadła ogólnie dodatnio, 
a dzieci szczególnie cieszyły się 
z przemiłych i wesołych kukiełek 
(cudoków), które bawiły młodocia­
nych widzów, a żywe oklaski świad­
czyły o zainteresowaniu i zadowole­
niu z programu. Pełna sala widzów 
jest dowodem, że widowisko takie 
cieszy się powodzeniem.

Ruch towarzystw
Baczność Strzelcy! Zapowiedzia­

ne nadzwyczajne walne zebranie Od­
d z ia łu  Z w iązku  S trze leck ieg o  na
czwartek, 26 bm. przekłada się na 
sobotę, dnia 4 lutego br. w świetli­
cy na godz. 8. -Przybycie wszystkich 
członków obowiązkowe. Zarząd.

Komunikat. Wągrowieckie Koło 
Myśliwych komunikuje swym człon­
kom, że walee zebranie Wągrowiec- 
kiego Koła Myśliwych odbędzie się 
w sobotę dnia 4 lutego 1933 o godz. 
19-tej w lokalu p. Magdziarza z na­
stępującym porządkiem obrad: 1) 
zagajenie, 2) wybór prezydjum, 3) 
edczytanie protokułu z ostatniego 
zebrania walnego i plenarnego, 4) 
sprawozdanie prezesa, sekretarza,

skarbnika i komisji rewizyjnej, 5) 
wybór nowego zarządu, 6) wybór 
komisji rewizyjnej, 7) wybór sądu 
rozjemczego, 8) ustalenie wpisowe­
go i składek członkowskich, 9) refe­
rat o nowem prawie noszenia i po­
siadania broni, 10) sprawa utworze­
nia oddziałów kół łowieckich, 11) 
wnioski bez uchwał, 12) wolne gło­
sy, 13) zamknięcie.

Za Zarząd
Dr. Modrzejewski H. Piesik

prezes sekretarz
Baczność Inwalidzi Pracy (Cy­

wilni). Walne Okręgowe zebranie 
Związku Zjednoczenia Inwalidów 
Pracy oraz wdów, sierot i starców 
odbędzie się w Wągrowcu w nie­
dzielę, dnia 5 lutego br. o godzinie 
13-tej po nabożeństwie w lokalu p. 
Pazdowskiego, przy ul. Poznańskiej 
nr. 19.

Na porządku obrad sprawozdania 
Zarządufz działalności rocznej, przy­
jęcie i potwierdzenie rezolucji i t. d.

Przybycie wszystkich delegatów 
poszczególnych kół jak i członków 
jest pożądane.

O liczny udział prosi Zarząd.
Walne zebranie Kółka Włpścianek

We wtorek, dnia 7 lutego odbędzie 
się walne zebranie Kółka Włościanek 
w Wągrowcu o godz. 9,30 przedpoł. 
w IConsumie Urzędniczym. Msza 
św. na intencję Kółka odbędzie się 
o godz. 8,30 w kościele poklasztor- 
nym. O liczny udział także nie- 
członków prosi Zarząd.

Żelice
Wspólne zebranie Kół BBWR

Brzezno Nowe i Zelice odbędzie się 
w niedzielę, dnia 5 lutego o godz. 
15-tej w lokalu p. Drzewieckiej. Re- 
f era tg wy głosi prezes Prezydjum Rady 
Pow. p. dr. Modrzejewski.

Brzezno Nowe
Kradzież trzewików. Dnia 28

ubm. w nocy skradziono na szkodę 
p. Haasa 1 parę trzewików. .

W polskie ręce. P. Stefan Pasz­
kiewicz nabył drogą kupna osadę od 
Niemca p. Runkiego. Nowońabywcy 
„Szczęść Boże"!

Przykład godny naśladowania.
Zabawa policji na bezrobotnych.

W niedzielę, dnia 5 bm. urządza 
Posterunek P. P. w Wągrowcu za­
bawę taneczną w Brzeźnach Nowych 
w sali p. Dycha. Początek o godz. 
6-tej popoł. Z powodu tego, że 
czysty zysk przeznaczono na bezro­
botnych, impreza winna się cieszyć 
ogólnem poparciem.

Pokłosie przeprowadzonej rewizji 
w tut. kasie gminnej. Na skutek
przeprowadzonej rewizji w tutejszej 
kasie gminnej, z pcwodu stwierdzo­
nych braków pieniężnych w kasie, 
zawieszony został swego czasu w 
urzędowaniu rendant p. K. Dnia 23 
ubm. odbyła się przeciw K. rozpra­
wa w Sądzie Okr. w Gnieźnie. Sąd 
po rozpatrzeniu sprawy i zastoso­
waniu okoliczności łagodzących wy­
mierzył mu karę 6 mieś. więzienia 
ze zawieszeniem na 2 lata oraz zwrot 
brakującej kwoty w tymże czasie.

Damasławek
Walne zebranie SMP. Skład no­

wego Zarządu na rok bieżący jest 
następujący: Adamczak — prezes, 
Pogodziński — zast. prezesa, Łu­
czak — sekretarz, Uciński — zast. 
sekr., Kalka — skarbnik, Przesław- 
ski — naczelnik. Zebraniu przewod­
niczył patron ks. prób. Tylewski. 
Uchwalono obniżyć składkę miesię­
czną z 20 gr na 10 gr.

Z karty żałobnej. We wtorek 
odbył się pogrzeb śp. Michała Ku­
biaka, w wieku lat 60. Eksportacji 
dokonał ks. prób. Tylewski. .Niech 
odpoczywa w spokoju.

Zebranie Kółka Włościanek od­
będzie się w niedzielę, dnia 5 bm.

Z niwy śpiewaczej. W ub. nie­
dzielę odbyło się walne zebranie 
Koła Śpiewackiego „Lutnia", które­
mu przewodniczył p. Mencel. Po 
sprawozdaniach członków zarządu 
otrzymał ustępujący zarząd pokwi-

Z  w a ln e g o  zeb ran ia
Stów. Pań św. W incentego a Paulo

w  D a m a s ła w k u

Walne zebranie Koła BBWR. w Wągrowcu
odbędzie się

w niedzielę, dnia 12 lutego b. r. o godzinie 15-tej 
w sali p. Rossy w Wągrowcu.

Wnioski należy składać na 7 dni przed terminem na ręce prezesa p. Wiś­
niewskiego lub sekretarza p. Pawlaka.
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towanie, poczem przystąpiono do 
wyboru nowych władz Koła. Skład 
zarządu jest następujący : pp. Kowa- 
liński — prezes, Mencel zast. prezesa, 
Woźniakówna — sekretarka, Rogosz 
Teofil — zast. sekr., Pyszczyński — 
skarbnik, nauczyciel Grzebyta — 
dyrygent, Klimowicz, Przybylski 
i Winiecki — kora. rewizyjna, Przy­
bylski, Lesiński, Martynowski, Woj­
ciechowska i Kubankśwna — sąd 
honorowy. Następnie dyrygent p. 
Grzebyta wygłosił piękny referat 
oraz deklamacje wygłosiły pp. A- 
damczakówna, Kubankówna i Przy­
bylska. Uchwalono zwelnić człon­
ków czynnych od płacenia składek 
w roku bieżącym oraz urządzić kilka 
wycieczek. Również postanowiono 
tegoroczny podkoziołek obchodzić 
w lokalu p. Menela.

Rogoźno
Na miejsce wiecznego spoczyn­

ku odprowadzono w poniedziałek 
30 stycznia rb. zwłoki śp. Francisz­
ka Gutowskiego, b. obywatela Tora- 
czye i Sarbki. Zmarły był gorącym 
patrjotą i bojownikiem o sprawę 
polską w czasach zaborczych.

Niech spoczywa w spokoju.

W ągrowiec
„Ciepła wdówka*. W niedzielę, 

dnia 5 lutego br. wystawia miejsc. 
Ocbetnicza Straż Pożarna w sali 
Starej Strzelnicy znakomitą komedję 
p. t. „Ciepła wdówka". Początek
0 godz. 19,30. Po przedstawieniu 
zabawa taneczna.

Baczność członkowie K. S. „Nlel­
ka*. I dr. ping-pongowa wyjeżdża 
w niedzielę do Rogoźna na mecz 
z  dr. gimnazjalną. Wyjazd o godz. 
7 rano. Kierownik.

Gołańcz
Walne zebranie Oddziału Z. S. 

Dnia 29 stycznia odbyło się walne 
nabranie miejscowego Oddziału Z.
S. o godz. 16 w szkole powsz. Na 
sebraniu byli obecni Pow. ref. wych. 
obyw. prof. Ptak i Pow. Komendant 
Z. S. obyw. por. Kajetanowicz. Ze­
branie zagaił ebyw. prezes Dembski 
Józef. Po odczytaniu porządku o- 
brad przystąpiono do wyboru prze­
wodniczącego walnego zebrania i ław­
ników. Na przewodniczącego jedno­
głośnie wybrano obyw. pow. ref. 
wych. obyw. prof. Ptaka, na ławni­
ków obyw. Jabłońskiago Leona
1 Pijarowskiego Sylwestra. Następ­
nie obyw. prof. Ptak referował 
sprawę nowego statutu, według któ-

Walne zeloranie
W dniu 28. I. b. r. odbyło się w 

sali tut. Seminarjum Walne zebranie 
Z. N. P. (Ognisko) Wągrowiec przy 
udziale członków i zaproszonych 
gości.

Zebranie zagaił kol. Wojnarowski, 
poczem delegat Okręgu Z. N. P. z 
Poznania, wygłosił referat programo­
wy. Związek współpracuje z Rzą­
dem i stoi na stanowisku mocarstwo­
wej Polski. Z drugiej strony broni 
i bronić będzie swych ezłonków o 
ile by Im się kiedykolwiek stała jaka 
krzywda. Doskonalenie się osobo­
wości jest celem każdego członka 
Ogniska.

Następnie kol. Brzeziński, jako 
sekretarz zdał sprawozdanie z dzia­
łalności Ogniska. Zebrań miesięcz­
nych było 9. Wygłoszono szereg re­
feratów pedagogicznych z dziedziny 
typologji, charakterologji szkół arne- 
ryk. i współczesnych prądów peda­
gogicznych i dydaktycznych. Poza 
tem licząc się z potrzebami prakty­
cznemu nauczycielstwa z dziedziny 
praktyki pedagogicznej, przeprowa­
dzono kilka lekcyj pokazowych z za­
kresu języka polskiego, ćwiczeń cie-

rego miał nastąpić wybór nowego 
zarządu. Ze sprawozdania ustępu­
jącego zarządu wynika, że zarząd 
ustępujący — skazany przez cały 
rok na wyłącznie własne wysiłki, 
pracował debrze — chociaż ku nie­
zadowoleniu niektórym jednostkom.

Z kolei przystąpiono do wyboru 
nowego Zarządu. Na prezesa wy­
brano większością głosów obyw. 
Kretschmera Apolinarego, na człon­
ków Zarządu obyw. Koczorewskie- 
go, Witkowskiego i Minkwicza, na 
zastępców obyw. Dembskiego, Pi- 
jarowskiego i Andrzejewskiego. W 
skład komisji rewizyjnej weszli obyw. 
Olejnik, Szmidt i Furlatowski.

Po odśpiewaniu „Marszu Pier­
wszej Brygady" zakończono walne 
zebranie.

Osobiste. Wskutek nawału pracy 
oświatowo - społecznej na własną 
prośbę został zwolniony p. Zaleciński 
— nauczyciel z pełnienia obowiązków 
ref. wych. obyw. przy Oddziale ZS 
Gołańcz, z obowiązków Obwodowego 
ref. oświatowego i sekretarza B. B. 
W. R. na obwód Gołańcz.

Ref. wych. obyw. Z. S. został za­
mianowany p. Ciemnoczołowski — 
kier. szkoły, pozostałe funkcje objął 
pismem nominacyjnem p. Olejnik — 
nauczyciel.

„Ogniska" ZHP.
leśnych i geografji.

Członków liczy Ognisko 28. O- 
gnisko pozyskało wielu wybitnych 
ezłonków a w szczególności W. P. 
Dyr. Gimn. Męskiego Dubasa. Przy­
stąpił również p. rektor Zamorski. 
W najbliższych czasach zakłada się 
sekcję nauczyc. szkół i średnich.

Kol. Wojnarowski uzupełnił spra­
wozdanie. Następnie udzielono jed­
nogłośnie absolutorjum ustępującemu 
Zarządowi.

Po 5-minutowej przerwie wybrano 
jednogłośnie następ. Zarząd: prezes 
kol. Wojnarowski, wiceprezes kol. 
Szewczyk, sekretarz kol. R. Brzeziń­
ski, skarbnik vacat. Sąd honorowy: 
p. dyr. Dubas, kol. Andrzejewska i 
kol. Olszewski. Komisja rewizyjna : 
kol. Grzesik, kol. Ulatowski i kol. 
Janicka.

Kol. prezes zakomunikował, iż 
składki wynoszą obecnie ogółem 
3 zł 20 gr miesięcznie. Uchwalono, 
iż zebrania odbywać się będą stale, 
w drugą sobotę po pierwszym każde­
go miesiąca. Na tem zebranie za­
kończono.

Uroczyste zebranie z racji Imie­
nin Pana Prezydenta. W środę o
godzinie 7,30 odbyło się uroczyste 
zebranie miejscowego Oddziału ZS, 
Powstańców i Wojaków O. K. VIII 
i Weteranów z racji imienin Pana 
Prezydenta Rzeczypospolitej Polskiej. 
Referat wygłosił p. Olejnik.

H um or karnaw ałow y
Stowarzyszenie Urzędników Skar­

bowych zdradza niektóre szczegóły 
swego wieczoru.

Dla poważnych obywateli miasta 
przygotowano specjalne groty w 
cieniu których będą się mogli bawić 
niespostrzeżeni przez argusowe spoj­
rzenia p. t. małżonek, zaś dla pło­
chego rodzaju wągrowieckiego zbu­
dowano muchomory, drzewa maro­
kańskie i lustra weneckie, oświetlone 
księżycem, sprowadzonym wprost z 
Wenecji.

Orkiestra przygrywać będzie 
stale bez przerw, tak że nawet nasze 
najpoważniejsze matrony dojdą do 
głosu — w tańcu.

Reflektorów będzie tyle ile planet 
na sklepieniu niebieskiem z tą tylko 
różnicą, że kombinacja i gra świateł 
przypomni nam bajkę z tysiąca i je­
dnej nocy.

Dla małych duchem i hołdują­
cych rzeczom znikomym tego świata 
przewidziany jest bufet, zaopatrzony 
pomiędzy innemi w takie specjały 
jak: ozorki białych niedźwiedzi spro­
wadzone z Islandji po 50 gr. sztuka. 
(Cena kosztu własnego). Kryzysowe 
nastroje pierzchną pod wpływem 
tanga i upajających walców, a pod­
czas uroczystego poloneza szereg 
kawalerów ma zamiar zaofiarować 
swe serca nadobnym dziewojom 
wągrowieckim.

Wszystkich tajemnic zdradzić nie 
możemy, kto ma zaproszenie niech 
przyjdzie to zobaczy ten ósmy cud 
świata.

i iB t iw a iii  g i ę l i !  g id ó w  roloiczicb
Poznań, dnia 3. 2.1933 r.

Cena za 100 kg od zł—zł
Zyto nowe, zdrowe suche 14,75—15,00
P szen ica .................... 25,25—26,25
Jęczmień browarowy 15,50—17,00 
Jęczmień 68—69 kg. nowy 13,75—14,50 
64—66 kg. nowy . . 13,25—13,75
O w ie s .............................13,00—13,25
Mąka żytnia §5 proc.

wł. worka . . . .  23,50—24,50 
Mąka pszenna 65 proc.

wł. worka . . . .  39,25—41,25 
Otręby żytnie . . . 9,25—9,50
Otręby pszenne . . 7,75—8,75
Otręby pszenne (grube) 8,75—9,75
Rzepak......................... 43,00—44,00
R z e p i k .................... 40,00—45,00
G orczyca .................... 36,00—42,00
Wyka latowa . . . 12,50—13,50
P a lu s z k a ........................12,00—13,00
Groch Yiktoria . . . 19,00—22,00 
Groch Folgera . . . 34,00—37,00 
Lubin niebieski . . . 6,00—7,00
Lubin ż ó ł t y ...................... 8,50—9,50
S e rad e la ...................  8,90— 9,00
Koniczyna biała . . 80,00—110,00 
Koniczyna czerwena 99,00—110,00 
Koniczyna szwedzka 90,00—110,00

Mrozy. Fala silnych mrozów już 
minęła, ale wiecie kumosinko źe 
Meteorologowie przepowiadają o wiel­
kich zaspach [śnieżnych! Dlatego 
pospieszmy do WĄGROWCA, bo 
w składzie bławatów jjl. Kulpiński 
urządza „B ia ły  T y d z ień " , a mó­
wiła mi nasza Andrzejewa, że naku- 
piła p łó tn a  i to b a rd z o  ta n io , 
a towary zimowe wprost za bezcen. 
To też zaraz jutro Ąwybieramy się 
i skorzystamy z tej okazji „Białego 
Tygodnia", dopóki zapasy^gnie są 
jeszcze wyczerpane.

A więc jutro rychło rano pier­
wszym pociągiem do K n lp iń sk ie -  
go, W ągrow iec  -  R y n e k  5.

Już ukazał się
P O R A D N IK  P R A W N Y

dla GOSPODARZY WIEJSKICH
w  opracowaniu redaktora Edw arda Puacsa

Książka zawiera następujące rozdziały:
1) Administracja i Sądy Państwowe. Wnoszenie spraw, opłaty sądowe i t. p.
2) Podatki państwowe, samorządowe i gminne. Sprawdzanie właściwości wy­

miaru. Składanie sprzeciwu. Terminy płatności i ich odraczanie.
3) Nowe ograniczenia egzekucyjne w rolnictwie. Czego nie wolno zajmować 

ani sprzedawać przez licytację. Jak bronić się przed licytacją.
4) Komitety finansowo-rolne, oraz ich cel i zadania.
5) Nowe prawo o spłacie długów przez rolnika. Jak odraczać płatności. Nad­

zory, polubowne regulowanie itp. Zadania Urzędów Rozjemczych.
6) Nowe prawe o zniżaniu procentów płaconych od pożyczek lichwiarskich. 

Jak zmniejszyć swój dług u lichwiarza.
7) Podziały i spłaty rodzinne. Prawa spadkobierców. Kupno, sprzedaż i dzie­

rżawa gruntów.
8) Ulgi w spłacie pożyczek w Państwowym Banku Rolnym.
9) Co to jest weksel, czek i książeczka oszczędności. Jaka jest odpowiedzial­

ność poręczyciela.
10) Wiadomości ogólne: o zawieraniu spółek, przystępowaniu do spółdzielni, 

skróconej służbie wojskowej dla jedynych żywicieli i t. p.
11) Wzory różnych próśb i podań.
12) Spis obowiązujących ustaw i rozporządzeń.
Poradnik napisany jest w sposób jasny i dla wszystkich zrozumiały. Objaśnia 

on wszystkie obowiązujące ustawy i poucza jak bronić się przy pomocy nowych praw.
Każde* rolnik we własnym interesie musi nabyć tę książkę. Kosztuje tylko 

95 groszy razem z przesyłką. Należy wpłacić 95 groszy n a  k o n to  w P . K . O. 
N r. 18.913 lub przesłać nam pocztą, podając dokładny swój adres, a książka zo­
stanie przesłana. Nasz adres: Ajencja Rolnicza „TEROL" — Warszawa, ul. Jerozo­
limska 28. Książkę wysyłamy tylko za gotówkę zgóry.

Ha karnawał wszelkie druki wykonuje szybko, tanio i gustownie — —
Drukarnia W. Kubanka w Wągrowcu Kościuszki 5.

Mieszkanie
3 pokoje z kuchnią do wy­

najęcia. W. Biedrzyński 
ul. Gnieźnieńska 21. 40

M ieszkanie
pokój i kuchnia zaraz do 

wynajęcia. 41
Rączkowski, Janowiecka 76.

Gościniec
w wielkiej wiosce, od miasta 
pow. 13 km., do stacji kole­
jowej 7 km., szkoła na miej­
scu, sala, wydzierżawię sa­
motnemu na korzystnych 
warunkach od 1 stycznia 33. 
Zgłoszenia do admin. Głosu.

P ą c z k i
dzisiaj specjalnie dobre

po 10 gr sztuka poleca
Antoni Drzewiecki

parowa piekarnia
Strzelecka 49. 38

2 iimeblBwane pokoje
frontowe zaraz do wynajęcia, 
gdzie? wskaże admin. Głosu 
pod nr. 36.

Wydzierżawię’
dom mieszkalny, 4 pokoje z 
kuchnią, 2 chlewy, nadający 
się dla rzemieślnika lub in­
teres, w wielkiej wsi, do ob­
jęcia 500 zł w tem kaucja i 
rok dzierżawa zapłacona. 
Zgłoszenia do admin. Głosu.

ZAM ÓW IENIA

-.stemple
przyjmuje Drukarnia

W. Kubanka w Wągrowcu.

"Przepisowe formularze

Zarządzenie
Egzekucyjne

w żółtym kolorze^ ma' na 
składzie*i'sprzedaje'w każdej 

ilości
Drukarnia W. Kubanka.

SK A RŻY SZ S IE
? na brak klienteli?

Spróbuj ogłosić się

w „GŁOSIE"

Wydawca Wejołech Kubanek. — Redaktor odpowiedzialny Wojeieoh Kubanek w Wągrowcu. — Czcionkami drukarni W. Kubanka w^Wągrewc*.


